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Wczora j  w dniu uroczystym,  iv kościele  XX.  
■dugustjar/ów  Amatorowie i Artyści  gra l i  Mszą 
U ojdena  N e r  4,  Gradua le  Ejblera, Ofertorjuua 
IJurnla. W  kościele XX. Hernardynów  Mszą / / a j• 
dena  N r  6. W  kościele  X X .K a tm et iłów  na Kra:- 
P rzed :  Szydennaiera  in 13. W kościele XX. P i• 
iaruu/ pod przewodn ic twem J. Kra gul# kiego, wy­
konano Mszą Pernstejnera  N r  3, Gradual e ,  Ofer-  
tor jum i nowe Glor ia  utworu przewodniczącego.

Onegdaj  wieczorem w p rze i eźdz ie  do Kiomiec, 
szczęśliwie przybyl i  do W arszaw y , J .G W .  W i e l ­
ka  X' i ia  MARJA p ie rworodna Córa  naszego Mi ­
łościwego MONARCHY,  J .C .  W .  X*9 MAXY- 
JMJLJAN L e u c h t e n b e r g s k i  i Ich niedawno 
n m v j z o n a  Górka  J, C. W.  Xiężnicz,ka A L E X AN ­
DRA. Zaieehal i  do pałacu Belwedt-rshiego, gdzie  
Ich przyjmował J  Jenerał Pisarew  G u be rn a ­
tor W.  M. Warszawy,  której  mieszkań >y na tych­
miast  oświecili  swe domy,  b y ł  oraz i l luminnwsny 
rręoisie taras i wszystkie przybooza pałacu Ł a ­
zienkowski ego.  Wczoraj  rano JJ.  CC.  W W .  o- 
glądal i  t enże  pałac ,  znajdowal i  się w Ka tedrze  
J l Ń . T R Ó i C Y ,  gdzie  pr zy i ą ł  Ich Najprz:  Biskup 
A n to n i % Krzyżem i-wodą święconą; poczem ud a ­
li się w dalszą podróż,  Uiaiąc wczoraj ob i- i ować  
w Łowiczu. W orszak u znajduią się : H rab i a  W ie- 
lohurski, Baron Colter i Dworzanie p łc i  obiej .  — 
Ogłoszono Postanowienie Xcia IV a i d  i e fi t a i  k a 
Króles twa,  wydane 22go Czer;  r.  b. - , W  zsdosyć 
uczynieniu ar t ykułowi  60 Prawa o Szlachectwie,  
przez N, CESARZA i  K R Ó L A ,  Królestwu Polskie-  
mu w 1836 nadanego,  w skutku k tór ego,  same 
tylko świadectwa l le rold j i  za dowód s zl acheckiego 
stanu mają być przyjmowane,  postanowil iśmy i 
s tanowimy,  i o następnie : Osobom,  k tó r ym służą 
Rr *ywilęje szlachectwa,  nabyt ego po ogłoszeniu 
Prawa,  na mocyDyplomztów Najwyższych na szła- 
r  'ectwo takowe przez  ich wstępnych uzyskanych,  

e , l Mja wydawać będzie  świadectwa,  pod ług  
wzoiu przez nas przepi sać  się mai ąeego.  Świa ­

dectwa podobne,  nie inaią być wydawane osobom,  
które  same stanu szlachecki  z mocy nowego Prawa 
naby ły ,  a k tór e ,  mai ąc  tytuł  do uzyskania Dyplo­
mant  M O NA RS ZEG O,  świadectwa Heroldj i  po ­
t rzebować nie mogą.  Świadectwa przez H e r s ld j ę  
w ydawime, p rzesy łane  będą właściwym Deputa-  
r j o tnSz ł aeheckim ,obok  poleceń wpisania wKsięgi 
g«lacheckieosób interesowanych,a to dla do ręcze­
nia ich t y m łe  osobom. Od świadectw t akowych 
pob ie r aną  będzie  opłata  nn rzecz Ska rbu  Kró le ­
stwa, w ilości i s posobem,  ial t ie przy wydawa­
niu świadectw szlachcie,  k tóra  naby ła  tego s ta­
nu przed ogłoszeni em Prawa,  mai ą  miejs ce . ”  
W  skutku powyższego Postanowienia,  oznajmi ł a 
I l e ro ld j a  : iż osobom,  k tó re  do uzyskania świa­
dectw w mowie będących  prawo udowodnią ,  ta­
kowe,  na ich żądani e,  za opła t ą  zł.  50 w p a ­
pier ze  stęplowym adminis t ra cy jnym,  oraz zł .  2 
w gotowiźnie,  za teczkę ,  będą  wydawane.  —— 
W smutku pogrążony Mąż wraz z dz iećmi  po ś. p. 
Eleonorze  x J l ie łarskich fła u , zmar ł e j  wczoraj 
w 53 r ęku  iy i  ia, zaprasza Krewnych  i Przyi ac ió ł  
na obrzyd pogrzebowy z domu prz.y ulicy B e ­
dnarskie j  N° 2677  odbyć się mniący iuł ro o g o ­
dzinie 4 po południu na smętarz  Powązkowski .  
—  Złożono  w Red :  Kur j er a  p r zegrane  w zak ł a d  
od X. Z. z ł .  2,  przeznacza się na Instytut  mor :  za: 
dzieci .  Za  znalezioną Pieczątkę  w Sask im O g ro ­
dzie ,  ofiarowano złp.  8 na tenże Instytut .  —  
Ł ask aw em  czytaiącej  Publiczności  przy jęciem 
Noworocznika  Niezapominajki, od lat 2ch pr ze -  
z emn ie  wydawanego ośmielony,  tuszę sob ie  na ­
dzieją,  l e  i na rok przyszły 1841 , p rzeds i ęwzię­
te także p r zezemn ie  Noworocznika  wydanie ,  pod 
tym co i dawniej  ty tułem,  w i lemożności  zajmu-  
iącej  a obfitej t reści  i n adobne j  postaci ,  na równeż 
względy u świa t ł ych  Czytelników zasłuży.  Ty m 
większą zaś dla mnie będz i e  otuchą,  g d y  do po ­
mnożeni a z eb ranych iuż i do d ruku  pr zygotowa­
nych inater ja łów,  raczą Szanowni Li teraci  przy-
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ąeynićsi-ę ud z ie len iem  płodów  swoiego pióra ,  kIó- 
ję« z  wdzięcznością przez pośrednic tw o R ed akc j i  
K u r je r a  W a m a ł s :  przyjmg. Karol Kor well. —- 
Vtr/.ymuiący In s ty tu t  w y is z y  n a u ko w y  p r y w a tn y  
p i c i  m ęzkiej, donosząc o p rzeprow adzeniu  się * u- 
Jicy Nowo*Seneki '*! do dom u  N° 737 i S p rz y  r o ­
gu uljcy R ym arsk ie j  i Leszno, poleca się wzglę­
dom S/ano: Rodziców i Oijiekunów, k tórzyby  go 
♦aufaniem, swem zaszczycić raczyli p rzez pow ie­
rzen ie  rnu dziec i ,  iuż to na pensjonarzy do Ins ty­
tutu, iuż to n a  preycbodnit.f i,  k tó rym  w y kładane  
b ę d ą  N auki p lanem  sgkc lnym  przep isane  i nadto * 
Język francuski.  O prócz  tego zapewnia się ko n ­
wersacja.w obcych  ięzykach. G rzegorz  P u ch a lsk i.
—  Składy. Rycin A n i : t a k .  na K raków skiein- 
P rzedm ieśc iu  w domu p rzecho dn im  R ezlera  swa* 
n y m , w.prosJ. B ernardynów , ia k o  i przy ulicy Sena.- 
tors: w. dom u.daw niej ILr: M a ła ch o w sk ieg o , nate- 
Ęas W . /Visn  bauera , o tr z y m a ł świeżo z P a ry  tą  po* 
między, wielu io n e m lR y c in a m i : Portre ty  JJ .  CG; 
W  W.  Wiej&ipfi. Xię£iiic*ek M a r  j * i, O. i g i, i 
J; C, W .  K i ę c i i  L e  u c  h.t e  n b ,e  r g  s k  i e  g  o ,  ko -  
lorowane; n iem n ie j  wystawę w P a r y iu  z r .  1839, 
G,was*ow.o, nowe P lany Paryża , W iedn ia  i F rank -  
fprtu, en re l ie fe ,  d u ly  Plan Paryża  z nowym Mod- 
ijonentem  Muzeum W ersa lsk ieg o .  T ab leau  Coin- 
p a ra t i f  d,es. Rpces". Kostiumy ro ln y c h  N a ro ­
dów. 5ciu c/.gści świata. Bjtwy w Afryce; Mappy, 
A lg ie ru  w różnym .form acie ;  Mody. pary / : ;  Balalje 
w .kolorach; różne  w yobrażenia; F a rb y  i P endz le .
—  N ie  o tar łszy  ieszcze łez- po stracie Męża, o tna- 
fe> nie zos ta łam  dotkniętą  równie bolesnym  cio­
sem  w ym ierzonym  mi przez, n ag łą  słabość C o r ­
o n a ,  zapa len ie  g a r d ł j ,  k tó ra  /.gwałtownością 
w k ró tk im  czasie tak się rozszerzy ła ,  iż bezprzy- 
bomna, zw ątp iłam  o przyw róceniu  i ej do życia. 
Lecz O P A T R Z N O Ś Ć  wyrwała c ó rk ę  moią z te ­
go niebezpieczeństw a, zsyła iąc  W go  Oworzętczek 
D oktora  M edycyny , który, swą u in ieiętną poinocą 
powrócił ;  iej życie ; zdrowie. D aruj Szanowny
Pan ie ,  i i  nip tnr.gę p rzy t łu m ić  wdzięczności j p 0 .
b l i c z n i e  ią wy*/*naię, l.ecz za o c a l e n i e  c ó r k i ,  T w ą .  
b e z i n t e r e s o w n o ś ć  i t r o s k l iw o ś ć ,  n i e  m a  w y r a , .
zóyr.djp, okazania  wdzięczności, k tó rą  T ob ię  Pa?

nie. wiecznie Jestem winna. R . Jankow ska . —  
Nowy S k ła d  muzyczny F r .S p ie s s  i Spó łk i  przy  
ulicy S enatorsk ie j  Nr 4f>0, o d e b r a ł  nowe L a b itz-  
kiego  T rem o lo  W alc e ,  dzie ło  ft(t ,zł.3; W yso ck ie  • 
go  W alc charak te rys tyczny  na sam fn r tep jan ,  zł. 
1; Thalberg.a M elange z rożnych  inot iuów,* o p e ­
ry Eurjanta na  sam fó r tep jac ,  z łp .  3 gr.  IS. —  
Dzi eń świąteczny d o p ie ro  wcz ruj, pierwszy w 
połow ie  tegorocznego  la ta ,  nastraszywszy i-a- 
niu tko ieszcze deszczom k ró tk o - trw a jącym , za­
jaśn ia ł  pogodą. Jakoż prawi u każdy ■ m iesz­
kańców Warszawy ś p ie s /y ł  <* miejsca n a p e łn io ­
ne świeżein pow ietrzem ; poin/.dy i piechota n a ­
p e łn ia ły  g łów ne ulice, z a b ra k ło  dorożek;, Sa­
ski O gród  b y ł  n ap e łn ion y ,  a o rk ie s t r a  wojskowa 
b rz m ia ła  do późna. W szys tk ie  ogrody  sp ace ­
rowe m ia ły  liqzne grona Gości. D am y m ia ły  
p rzec ież  \sposubność  ukazać się w stosownych 
ub io rach  ,  o których, donies iem  iutro. O gró d  
A ’otvej R esu rsy  także  w ciągu tego lata d o p ie ro  
w ezrra j  d o c z e k a ł  się m ieć  wieczór muzyczny na' 
woloein powietrzu; mnóstwem lam p  b y ł  oświe­
cony równie Lak ca ła  g a le . ja ;  a g d y  rano pa- 
ręse t  osób szukało  w tenj miejscu  polepszenia  
zdrowia spiia iąc  wody, leczące, wieczorem, d o ­
znawali C złonkow ie  Resursy równej p rzy jem no- 
ści, bo m i łe ,  d o b ran e  Towarzystwo i w yborn ie  
wykonana muzyka, także  dopom agają  do u trzy­
mani,! zdrowia. W  końcu zabawy, nas tąp iła  AYe- 
spndzian .ka , u k aza ły  się gwiazdy bry lantow ego 
ognia ,  a p ło m ie n ie  bengalskie  oświetlając o g ró d ,  
ukaza ły  c a łe  Towarzystwo iakby  w balowym sa ­
lonie. W czora j liczniej niż zwykle posilano się 
w odą  w Sask im  O grodzie, czego iest taki opis ;

W  S a s k i m  o g r o d z i e
B y ł o  ź ró d e łk o  g oś c i o m  ku wygodzie,

A p r z y  ź r ó d e ł k u  b l a s z a n y  k u b e c z e k ,
Ale  się g o ś c i o m  z a c h c i a ł o  s z k l a n e c z e k ;
Bo s z k l a n e c z k a  p r z e z r o c z y t a
■fcatwo się p r z e k o n a ć ,  czy też woda czysta.
Nic d z i w n e g o ,  że k a ż d y  p r a g n i e  mieć  w y g o d ę ;
1 odtąd ch łopcy  w szk lankach  przedawali  w o d ę ,  

Je d e n ,  się na to k rz y w i ł  ,
D r u g i  p r z e m y s ł a m i  d z i w i ł ,
A c h ł o p c y  g r o s z e  
’ó b i e r a l i  p o t r o s z e ,



G d y b y  t e n  d a r  o d  Boga  z  wd z i ę c z n o ś c i ą  p r z y j ę l i  
I  oc en i ć  g o  umi e l i  
f i y l t b g  d o t ą d  ź r ó d e ł k a  p a n a m i ,
L e c z  t a k  r z e k ł s z y  m i ę dz y  u a m i ,
R ó ł n e  im n i e p i ę k n e  r z e c z y  z a r z u c a n o ;  
W i ę c  ze S z k ó łk i  ubogi ' e  s i e r o t k i  w e z w a n o ,  
I  o d t ą d  d o b r e  d z i a t e c z k i ,
Ż a d e n  w o d y  nie p r z e d a i e :
Bo BOG w o d ę  d a r m o  da j ę .

A l e  g d y  s e r c e  czy i e  t e n  p o m y s ł  p o c h w a l a ,
P o d  r i e i i i e in l i py  s i edz i  S t a r z e c  / d a l a ,  
r i a j mn i e j *zą  o f i a i e  do  p u w k i  p r z y j m u i e ,
I m i e n i e m s i e r o t e k  u p r z e j m i e  d z i ę k n i e ;
A i i  co w mi ł o s i e r d z i u  z o a j d u i ą  ' r ozkosze
S k ł a d a i ą  H o t o w e r z k i ,  t r z echg r os z dvvk i ,  g r o s z e ;  

BOG m i ł o s i e r d z i e  o c e n i a ,
Grosze w d u k a ty  z a m ie n ia ,
I  iafć r o s ę  z s y ł a  k w i a t k o m  
Dobroczyńców*'  d a i e  d z i a tk o m.

■— Onegdą j  *  ieónej  zpnssessj i  przy ulicy P rze- 
ia zd , .służąc* lat 15 maiąca,  wyszedłszy ua gorg 
d la  obej r zenia  biel izny tamże wiszącej ,  mewia  
d n m o  % i akiej  przyczyny wylazła dy mn ik i em  na 
wierach dachu 2 piąt rowego i wyskoczyła ua bruk  
ulicy,  co ia natychmiast  oozbawilo życia.  —  
Onegdaj  w Teat r ze  Rozmai :  przy wołani,  po S ta r ­
sze/ S iostrze  Wszyscy,  a oddz ie ln i e  JPan i  H a t • 
p e r t;  zaś p > Xotvytn  tło k u  J P. P o n c x y  how s k i. 
W czoraj w W ie lk im  Tea t r ze  JPanna Ludwika lii*  
1V0 U p rzeds ta wi aiąca t r iu  razem rojg L u n a tyc zk i)  
została przywołaną  po l vm  akcie ,  r ównie!  po 2 ri, 
a 2 - k r  ć p o 3 ; n ;  t ąk f e  JP.  O o b rth i po 2g im  i 3uj.  
■— Nit ostat; l a rg ach  \ \  ars/,: i Prag:, płacono za 
korzec Zyla zł.  18 gr.  8. Jęczmienia zł.  14 gr.  18. 
Owsa zł. 1 4 gr.  15. Siana furę j ed n ok on ną  zł.  od 
1 > do O ,  parokonną od 37 d.i u2. S ło m y  zł. od 
13 do 19 W ó ł  dobry  duk:  15, ś r edn i  12, l ichy 9. 
la a ran zł, M.  Wiep rz  dóbry zł. 90,  ś r edni  72, 
l i chy 54. Kartofli korzec  zł. 5. Okowity lOtej
pro by /,ł. 4 gr> 29;  6 tej próby zł. 2 gr. 29. -— 
K u n  onegdajszy : Lnperj .dy ro« :  zł. od 34 gr.  6 
d i 3 4 g r .  1Q. Dukaty holeu: zł. 19 gr. 15. Listy 
zasta; zł, 9 $. Listy zasts: nowe zł. 97 gr. 3 do 97 
Kr ' 8; kupon gr  17l/ i .  Obi: ud*: zł. 432. Do. 
łł ’dy. Kom: Cent. Rikw; za żołd.  zł. od 28 do 29. 
A Z ' — 4. K. W. Arcy-Xiążf F erdynand  

•' t ' jncko Es te liski, wrócił  da tutejszej stilicy.

A n g lja . —  Minister jalne p ismo K ro n ika  p o ­
ra n n a  natrząsa sig z przesadzonej  t rwogi ,  do 
k tór e j  da ły  pochop szumne i napuszone a r t y .  
ku ły  dzienników francuz:.  Kronika  m n i em a ,  
że uzbrajania Francuzów są tylko czczą groź* 
bą,  niezdolną do zak łucen ia  pokoiu i równo* 
wagi mocarstw; z drugi ej  s t rony Kron ika oka* 
zuie wytsześć m ar yna rk i  angiels:  nad francuz- 
ką ,  podobnie  ink n i ewyczerpane są źród ł a  R r y .  
ta n j i  do prowadzenia wojny, —  Wiarogodna 
gazeta Po< z ła  p o ra n n a  donosi :  Igo  b. m. przy* 
by ło  iuż zawiadomienie  Mządu aust . jac:  o go* 
townści wykonania warunków pozwól m go przy* 
mierzą  zawartego I5g  . Lipca. —  K ron ika  p o ­
ra n n a  zwracając się do ocenienia s i ł  Francj i ,  
p rzypomina  i a  Fraocj a  nie ies t  w stanie urze-  
czy w istnienia pobo ru  10,000 ma j tków,  chyba 
gdy by  chcia ła  zniszczyć ca ł ą  żeglugę handlo* 
wą i ludność z statków kup i eck i ch  przenieść na  
statki wnieone.  Dalej  dowodzi ,  i !  Anglja ma* 
iąc 80 okrętów li oj o: łatwo mc Se pokonać flot- 
tę francuz; l iczącą ledwo 40 statków, a n a jb a r ­
dziej  szkodzić interesowi Francj i  prze* oblg- 
f en i e  A lg ieru  i jTulonu , iako też prze* wy­
s łanie  wypraw do innych osad francU' :;  tu zno­
wu M u r zy /l i  wzniecą powstanie,  wiedząc if. pod 
r zą de m Aoglji  skończy 3jg ,’r h nie w ólq it two.

nzad  aagie l :  zamyśla  powiększyć lu Iność 
swo.ej flot ty, —  P. H uteniew  odbywa  kwaran -  
tamie na wy,pic  M a lc ie .—  Zncwu zjawił  s ig 
szaleniec,  który nap rz yk r za ł  sig Królowej .  P o ­
wiada Se iest Jerzym  I F  tym . Zamyśla  swoią 
M a ł ź u ik g  Królowg W iłtlo rję  sprowadzić ba lo“ 
nem d o n i e b ą ;  a to * ors zakiem r z y m s k i c h  ż o ł ­
nierzy i oddz i a ł em konnych  grenadj erów.  Po ­
licja kazała go aresztować.

H elg /a . —  Królestwo R elg iccy  na początku 
b. in. wyiechal i  do O ste n d y )  z tąd Monarcha
uda się na wielką rewję do obozu R tiuerio . __.
R' .ad francuz: m i a ł  zamówić w Bclgj i  wiele a r ­
ma t  i broni .

F rancja . — Monitor donosi ,  f e p. G uizo t (G t-  
«o) przybędzi e do zamku  E u  Jednocześnie z p'a- 
nean Thiers. Dz i enn ik  sporów mn iema,  iż f a «
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G izo  nie wróci do A n g lj i ,  póki niesnaski między 
obu Rządami nie będą załatwione. Dziennik wy­
chodzący w R u a n , zapewnia, jakoby Paoa G izo  
zupełn ie  odwołano z poselstwa w L o n d yn ie . —  
Dziennik wychodzący w R u a n , utrzyrauie, 4e Król 
zamyślał podróży zaniechać, w razie zawikłania  
się Spraw dyplomatycznych. Minister prac pu­
blicznych P. J iu h m  t (Z ob er)  towarzyszy Mo­
narsze; Minister zwiedzi później l la v r ,  S ze r • 
burg  i inno miasta N o rm a n d ji. —  4go b. m. 
obawiano się na g ie łd z ie  paryskiej n iep om yśl­
nych wiadomości z L o n d y n u , z powodu og ło sze ­
nia rządu francuz: o nowym poborze 1 0 ,000  m aj­
tków. —  Trzech urzędników ministerstwa spraw 
zagranica: w yiechało w tych dniach do B erlina  i 
W ie d n ia .  P. T h iers  przed zarządzeniem kro­
ków stanowczych oczekuie odpowiedzi tych 2ch  
m ocarstw .—  Wyiazd Xztwa IVemours (N em u r)  
do B erlin a  odłożono na czas spokojniejszy. —  
Jedno z pism paryzkich wynurza nadzieię b l i s ­
kiej zmiany w polityce Lorda P a lm ers to n a  z 
przyczyny uśmierzenia powstania w S y r ji .  —  
W dzienniku sporów  czytamy : Kweslja przedsta- 
wiaiąca się w traktacie londyńskim nie iesl ta, o ile 
pozwalaią rozprzestrzenić posiadłos'ci Baszy E g i­
p tu ,  i takie środki zmuszające inaią być przeciw 
niemu wymierzone, tu zachodzi kweslja daleko  
większa i ważniejsza; I: i: Czy Francja ma ieszcze  
sprzymierzeńca w Europie, czy też iest zosta­
wioną samej sobie, własnym siłom i odwadze.—  
Dziennik K a p ito l  zwraca na to uwagę, źe wszy­
stkie  statki ang: są zaopatrzone armatami a la  
P a ix h a n s  (jPehans), których nie dostaie m ary­
narce franc:, a które w boiu wiele szkody przy­
nieść mogą. —  K u r/e r  z B o rd o  donosi : Zaraz 
po otrzymaniu wiadomości o zawarciu traktatu 
poczwórnego, wysłano notę do Mocarstw z oznaj­
m ieniem , Je na przypadek rozpoczęcia kroków  
woiennych, 2 0 0 ,00 0  Francuzów ruszy nad B e n , 
a na przypadek attaku flotty ang: na s i łę  M ehm e- 
d a  A /ego , Francja wzmocni swoią flottę i ujmie 
się strony W ice.K róla. 3 0 ,0 00  wojska maią od­
w o ła ć  z A lg ie ru ;  obsadzenie prowincji a frykcn i-  
sk ie j tymczasowo zostanie uszczuplone, a Mar­

szałek F ’ale'e ( W ale)  wróci do Francji, gdzie ie~ 
go talent woienny star.ie się potrzebnym —  P i­
smo paryzkie twierdzi, Je Pan G izo  w iedział do­
brze o zamysłach Lorda P a lm ersto n a  i o n ie­
możności poiednama 2ch sprzecznych sy>te:na- 
tów politycznych. —  Dziennik ministerjalny z o ­
stający pod wpływem Pana T h iers , donosi o nad­
zwyczajnych przygotowaniach woiennych i o zwo­
łaniu Izb po umieszczeniu armji na stopie wojen- 
ni>j- Nowe Ministerstwo hiszpańskie udzieliło  
Pan a M ira f l o r  es Posłowi w P a r y iu ,  żądaną dy-  
missję; podobno P. K a m p u za n o  będzie iego na- 
stępcą. —  Policja miała odkryć ważny spisek  
między wychodźcami h iszp a ń s: . —  Król Fran­
cuzów przesła ł Pruskiemu Jenerałowi P fu e t, la- 
bakierę wysadzaną brylantami i ozdobioną por­
tretem Monarchy, —  Monitor z dnia 5go b. nr. 
o g ło s i ł  2 świeże depesze telegraficzne z M a r s y  
I ji i A le x a n d r j i , stwierdzaiące wiadomość o ze-  
pełn em  uśmierzeniu powstania w S y r j i  i o powro­
cie flotty turecko-egipskiej do A le x a n d r ji .  —  fin-  
rjer francrdonosi, Je W ice-Król dość drogo oku­
p i ł  poddanie się S y ry jc zy k ó w ;  ci zafądałi'ustawy  
za zaręczeniem Francji i Anglji; Konsulowie tych 
kraiow tymczasowo ie udzielil i.  Główny waru­
nek iest ten, aby mieszkańcy L ib a n u  byli wolni 
od spisu wojskowego, aby im pozwalano broń 
nosie i tylko m ały  pobierać od nich haracz. —  
Dziennik Sporów  w nowszym artykule wynurza 
nadzieię, iJ w sk u tek  nspokoienia S y r ji ,  pokój 
powszechny zostanie ustalony. —  MarszałekC la u -  
seć(K lozel)  ma otrzymać dowództwo nad korpu­
sem n ad reńsk im .—  5go b. m. opowiadano na 
g ie łdz ie  paryzkiej o podpisaniu traktatn lo n d y ń ­
skiego  przez Rząd A u s łr ja c k i.  —  Gazeta C zas  
donosi o trwaiących układach z Stanami Zjedno- 
czonemi celem połączenia się z niemi przeciw  
Anglji, na przypadek wybuchu wojny ogólnej. 
W  takim razie znajdzie się równowaga p rzec ie  
potężnej marynarce engiefs.-. Stany Zjednoczo­
ne przyjmą także pośrednictwo dla poiedoani*  
Francji z rządem Rzeczypospolitej A rg e n ty n -  
skre j.—  Admirał D uperre  (D jnperre) wyiechał  
4go b, m- dl* objęcia dowództwa nad połą«*°*
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ną flot U K on ( r -Admi ra łów  Lcslanda, A rizo n a , 
1 L a  S u t n  (S j r*) .— A dm i r a ł  rJl/iui&jt. i U j d e ) ,  
który  3go b. m. wróci ł  z S za r liw g n , j pi a ł  na- 
zaiutr* pos łuchanie  u Monarchy,  po odbyt ej  
naradzi e »  Pane m Thiers  i z M inistrem m a r y ­
n a r k i . —  Dziennik  handlowy donosi o utworze­
niu 27miu ba te r j i  ar tyler j i ;  a dz iennik K a p ito l 
o kupni e  20 ,000 koni w N iemczech  dla r ządu 
francuz-.  ~  P. B ourqnenej ( Bn rk ene j )  p ierw szy  
S ek re t a r z  b-gacyjny w L o n d yn ie , bawiacy od 
m c i a k i . g o  czasu w P a r y iu ,  o t r zyma ł  rozkaz do 
bezzwłocznego  powrotu na miejsce  urzędowa- 
nia,  gdzie tymczasowie zastąpi Pana G uizo t (G i -  
«o).  —  W e d ł u g  obliczenia pewnego dziennika ,  
F ranc j a  ̂ posiada obecnie  46 okrętów Rejowych 
53  f regat  i 53 statków parowych,  z których l e ­
dwo połowa zdolna iest do s ł użby  woiennej .__
Dzienniki  rninisterjalne zaprzeczaią  jakoby Rząd 
zamyśla ł  -/wołać izby prawodawcze,  zwłaszcza,  
Ae wyłączną uwagę.musi  poświęcać uzbraiauiom.
—  Rząd Ausir jacki m ia ł  przys tąpić  do traktatu 
lon d yń sk ieg o  p r zed  powrotem Hrab iego  S. .d li’ 
laire  (S.  O le r )  do I f 'ie d u ia . — Gwarja  n a r od o ­
w a  U t w o r z y  się znowu w  k i lku  mia-tach Francj i  
mianowicie  w Lugrlun ie . -—■ Minist rowi m a r y ­
na rk i  otworzono dodatkowy k re dy t  8 ,120,000  
f r - —  P- P on to is  (Pą tua )  Pose ł  w S tam bule  tna 
być odwołany.

H itip a n f  i . —  Królowa K ry s ty n a  z amier za ł a  
4go b.  m. udać sig z B arcelony  do M a d ry tu . 
X*g W ik lo ’j i  wyiechał  o k i l ka  dni wprzódy.  —  
Je n e r a ł  O donel po da ł  sig do d y m i s s j i ' —  W  B il- 
bao spodziewaią sig przybyci a Monarchini  na 
rocznicę zawarcia t raktatu B erg a ry , c e l em po- 
ł o l en i a  kamieni a  węgie lnego do pomniku  ma- 
iącego ten t raktat  uwiecznić.

A ’iem cy. — 4 b.  m. wieczorem 300 R ze mi e ­
ślników w D arm -sztadzie  na czes'c XIn ie sk i  M a-  
r j i  f l esk ie i ,  Narzeczonej  J. C. W.  CESARZE-  
W IC Z A ,  da ło  s e r en adę  przy blasku pochodni ,
—  N. C E S A R Z O W A  Rossyjs:,  W .  Xig/.niczka 
O lga  i X f g P r u s k i  raczyli  6go b. m .  wieczorem 
p rzybyć  do D a rm s z ta d u  z odwiedzinami  do 
Wi e l k i eg o  Xcia H eskiego. Cesarzowa r aczył a

7go przyjąć śni adanie  w K rn n ich s te jn ie ,  w po* 
ł a d n i e  dano świetny obiad  w pałacu,  a wieczo­
r e m  by ł  k m c e r t  w oranźer j i .  For t epjani sta  
Tha lberg  i Śp iewaczka Klara Novello  m ie l i  z a ­
szczyt wystąpienia p r zed  dostojnemi osobami.

T u rc ja . —  T o ffik  Rej  w towarzystwie T ł u m a ­
cza .d/ego  E fend i ,  udadzą  sig do B erlina  z p i ­
sm em  Sułtana do nowego Króla  P ruskiego . —— 
Suł t an uwolni ł  wiele więźniów osadzonych za d ł u ­
gi- N iifiz  Basza,były Gubernat-  r  d d rya n o p o -
la , -został skazany na utratę wszelkich dostoieństw, 
na 3 letnie wygnanie  do K ju ta h ie  i na z ap ł ace ­
nie wszystkich summ przywłaszczonych,  D a w u d  
Basza, b. Muszyr  .d n g o ry , został  podoboie* uka-  
rany i wygnany do B ru ss y . —  Czgść wojska z oko ­
lic,  odwo łano  do S ta m b u łu .  —  H afiz  Basza od ­
niós ł  i n ł  wa#.ne zwycigztwa nad n i ek a r nym  H u s-  
sejnem  Be i sm  zarządzcą  obwodów s fd s z a r y .—  
W  sk utek powstania w S y r j i , wysła ł a  Porta F ai-  
rta fctendi z miss ,ą  szczególną da M a la c ji g łó w .  
nej  kwatery  H afiza  Baszy, dowodzącego a rmją  
ustawioną przeciw Ibrah im ow i Baszy .—  S a m i  
Bej ,  Pose ł  W ice .K ró l a ,  wyiechał  z S ta m b u łu  
bez pom yślnego  s k u tk u .  —  Arcy-Xiąl ,g F ryd eryk  
o t r zym a ł  od Suł tana kosztowną szablę honorową 
i^cy buch,wy sadzane b ry l an tami .  —  J u s s u fB s  sza, 
Criibernutar »ysp.y B h o d u s ,  został  zdeg radowany  
za nadulycio władzy w proćes ib przeciw I zr ae l i -  
tom.  Od ki lkunastu dni wszyscy Ilaiasowie w 
•Stambule, są przejęci  t rwogą niewymowną- l lmv. 
s ł y wszystkich są wzburzone.  13goz  m. rano we 
wsi B alance , w bl iskości  7miu wie*, udała  sie 
G reczynka  z swoią 5  letnią ładną ,  cór eczką  do 
studni po wodę.  Zagawędziwszy sig „ p r zy i acio ł .  
k ą ,  nie zwafcała na dziecko,  i dop ie ro  za powro­
t em do domu spos t r zeg ła ,  *e zn ikło .  D ług o  
p ł a k a ł a  strwożona Matka,  z a ł amywa ła  ręce  i wy.  
pytywała przechodzących.  Sąsiednia  Turczynka 
wzruszona iej boleścią,  opowiedzia ła  iej ,  *e 7zzr- 
c zy n k a  zrabowała dziewczynkę i uwiozła do S ku -  
ta r i. Greczynka  przeprawiwszy sig do tego m ie j .  
sca i wszedłszy do oznaczonego domu,  zastała 
istotnie swoie d z i e c g  iu£ p r z eb ra ne  po turecki,  
i maiące paznogcie czerwono ufarbowane.  G re -
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czynka domaga się zwrotu swoiej córki ,  lecz Tur-  
czyuka Ulrzy mure,  że to iej dziecię,  a Matka  Wi* 

• cizi się zmuszoną odejść * skrwawionein se r cem.  
Na poradę  p rzyj ació ł ,  udaic się ona do Wie lk i e -  

, go Wezy ra  R au w  i Baszy z p rośbą  opo r n i c .  Tuli 
odp  wiada gniewliwie,  aby przyszła we Czwar tek 
16  Lipca do Wezy ra ,  ci ni.»go znajdzie córkę ,  i 
otr^y-im ia z -powrotem, ieśli dziecię uzna ią swo* 
*3 ' W  d' ł iu o*n»c*onym Gre c iy oka  w to*
vearży*t wie Kapł ana,  Sędzi ego  i ki l ku Wie.śnia* 
Jkow, stawiła się u Wezy ra ,  k tóry b y ł  otoczony 
s ł ugami  i K aw rtsum i ( / .and^r  nami ) .  fiu u w  Ba ­
sza pos ł a ł  Aienta do S ku t zry  f>o dziecko,  które  
po da runkami  chciano sk łon ić  do wypierania  się 
Matki ;  Aient Wezyra  s t a ra ł  sfę na drodze utwier­
dzić  dziecię v« udzielonych poduszc/ rn iach,  k c z  
w obec  Wezy ra  pr zemówi ł a  natura,  Dziewczynka 
post rzegłszy Matkę pośpieszyła  w iej objęcia,  wo* 
ł i ia ęc :  , ,Ratuj mn ie  ! irrałlfo ! ma tk o V 1 Grec /yn* 
k a  cpła zalana ł zami  ści skała  konwulsyjnie  swo- 

ukochana córkę.  Tlauw  Basza zapal >ny gnie* 
■svpin pM’icst d/.i»’cię za d ług i e  włosy,  o ka­
zawszy s ł udze  pięściami wybić matkę ,  wyr wa ł  iej 
có r k ę  i o dd a ł  innemu . ł udzę ,  który odd i l i ł  się 
a nią natychmiast .  Kap l an  i inni Grecy  na len 
widok zawoł.di  do W e z y r a :  „ J a k  to, ty ieateś 
p ie rwszym Minist rem państwa,  i t i k i  daiesz 
p r z y k ł ad ,  tak to śmiesz ousięjiować wzg lądem 
poddanych  twoiego p a n a ?  T u l  to >a r adz i e ie  
J ak i e  Lud niedawno o tobie powz ią ł?  T e j  to 
aa dobroczynne  obietnice hatyszrry fu O u lh ąn y , 
nadałącego nam z wami równą op iekę  i równe 
p r aw a?  Czyż wam to pozwalają kace-rskie przy-  
kazania waszej r e l i g j i ? ”  Na te głowa wszyscy 
żandu rmy  i s łudzy Wezy ra  rzuciii  się ns K a p ł a ­
na  i wieśniaków, k tó rych  po strasznej bostona- 
dz i r  wtrącono do więzienia.  Kapł an  z d r ł a ł  
w zamięszaniu schronić  się ucieczką.  Okropn i e  
Jtbiti Matka,  pozbawiona przytomności  została 
wyrzuconą na ulicę.  Ponieważ Kap ł ana  nie wy.  
s l edzron ,  wezwano Pa tryarchg,  k ló r emn pod ka ­
r ą  śmier c i  kazano w przeci ągu  8 dni dostawić 
«hi< g ł r g c .  Nie wiadomo co zaszło z dz ieck i em.  
Suł t an  iue iest zawiadomiony o t ym p rzypadku .

22go z. m. o 6tej  wieczorem opieczętowano na 
r " l>«< r ząuu wszystkie sk l epy  Greków,  p o d ­
danych Króló O tton a ;  dozwolono im wrócić do 
G r e c j i ,  albo w przeci ągu 8 dni zostać Hałasa­
mi.  Wszys tko iest w zamieszaniu.  Kobiety k izy-  
cza,  mężczyźni  przck l i na i ą .  Nieszczęśliwi G r e ­
cy p r zeb i ega j ą  ulice,  oby ich Bóg ochroni ł  od 
dalszych nieszczęść.1— 17go z. m. zawinął  do 
S t trnfiułu  f r ancuzki  statek parowy z dep es z a ­
mi  dla Posła  f r a n c u ; . 1 9 g o z .  m. p r z yb y ł  do 
S t ambu łu  angi- Jaki Ko n t r adm i ra ł  L ew is. — S u ł ­
tan 2 Jg o  z. m. odwiedz i ł  znowu szko ł ę  m e d y ­
czną,  i przy tej  okoliczności  r ozda ł  ki l ku na ­
uczycielom o rde ry  M sza n  I f tih a r . — Z Sa/n- 
n ik i piszą pod dn i em 11 z. in : banda z. łncziń- 
cow zamyś la ł a  podpal ić  i złu,pić miasto Mona.' 
St yr ,  władza wcześnie o tein z awiadomiona ,  
przeds ięwzięła  ś rodk i  za radcze  i pojmała  h e r ­
sztów. — Arcy XSę F erdyn an d  p r zyby ł  I bgo  
z. m. do S m irn y , i n iebawnie  za ią ł  się zw ie ­
dzani em fortyfikacji  nad brzeżnych.

R ozm aitości. —> Ang l ik  zmierziwszy sobie  
szumne życie światowe o s i adł  w gmin i e  F.rtti- 
buck  w Szw n jcnrji, gdzie  postanowił  s» c ; e  dzie-  
ci wychować ściśle wed ług  natury,  aby dowieść 
iak szkodl iwym iest wpływ sztucznego wycho­
wania na ciało i umysł .  Ta k  więc stosownie 
do powziętego plapu,  dzieci od u radzeni a nie 
oli zy mnią żadnych potraw gotowanych,  ale m u ­
szą spożywać mięso czy roś l iny zupełni e suro-  ‘ 
we; Anglik mn iema ,  źc c i ep ło  s łoneczne iest 
doslateczncm do uczynienia wszelkich p o k a r ­
mów zdatnemi  Jo  użycia,  woda rzeczna  s tano­
wi ich napój ,  gdyż  woda z studni  iest iuż p ł o ­
de m  sztuki.  Ojciec pozwala im pić mleko  ale 
tylko c i ep ł e  świeżo wydoione,  gdyż  natura nie 
wie ani o z imnem ani o kwaśnem.  Podobni eż  
na  deszcz każe  im p rzechadzać  się nago pod 
gn ł e m  Niebem,  gdyż  zwierzęta i rośl iny nie 
znaią innej kąpie l i  iak tylko deszczową.
W lecie  sypiaia na murawie pod drzewami ,  a 
z ima w ia s k i n i a c  h iak n iedzwi^ó^je .  W d r a p y ­
wanie się na dr zewa,  biegani**, skakanie,* p ł y ­
wanie  i t. p. stanowią ich Ćwiczenia g imuai fy*
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c i n e ,  a n a u k i  u m y s ło w e j  u c ią  s ię  * k s ię g i  n a ­
tu ry .  D z iec i  p rzy  t e®  w ychow an iu  okazu ią  s ię  
w i ó r e m  s i ł y ,  p ięk n o ś c i  i z d ro w ia .  ■—  D o n ie s io ­
no n ie d a w u o  o z a m a c h u  m o r d e r c z y m  k t ó r y m  
D a m a  z a g ro z i ł a  p a r y s k i e m u  A uto row i  A lfo n so ­
wi K a r r } w ia d o m o  t a k i e ,  i i  n a p as to w an y  p o ­
z w o l i ł  iej  o d d a l i ć  s ię  n ie  p y ra iąc  n a w e t  n azw i­
sk a .  T e r a *  s p r a w c z y n i  o s k a r i y ł a  s ię  d o b r o w o l ­
n ie  p r z e d  s ą d e m , i n a le g a  a b y  iej  wytoczono-, 
p r o c e s .  P a n i  L a f a r i  s k a z a n a  na  2 - Ie ln ie  w ię ­
z ien ie  za k r a d z i e ż  d y a m c n tó w ,  z a jm u ie  s ię  w w ię .  
z ie n .u  p i s a n io m  w ie rszy .  W  B a in *  ( B ę )  w e 
F r a n c j i ,  m ł o d y  c z ł o w i e k  p o d e r ż n ą ł  so b ie  g a r -  
d ł o ,  a k c n a i ą c  p o w ta r z a ł  .często nazw isko  P a n i  
L n f a r i .  S a m o b ó jc a  z n a n y  p o d  n a z w is k ie m  Q u -  
iota  m a b y ć  owym  Klawetem  z a w i k ł a n y m  w pro -  
cess ie  w sp o m n io n e j  D a m y .

PR Z Y JEC H A L I do W ARSZAWY.
Dzieduszycki Hen:. Hra: e Poznania; Rostworowski 

Stef: Hra: z Kowaleizozyzny; Grudziński Ant: Dzie: 
z Rybo; Leszczyński Alexan: Dzie: z Białej; Gurski 
Lud: Dzie: z Pękoszewskiej W'oli; Kuszewski Ludw: 
Dzie: z Bartołodzi; Załęski Fel: Dzie: z Wilczyc; R o ­
mer Lud; Dzie: z Krajowa; Czyżewicz J.óz: Dzie: z 
Krześiina; Karnicki Kaie: Dzie: z Ł a b u d n i k ,

D O N I E S I E N I A .
Pewna Osoba iedzie Łemi dniami Extra Pocztą wy. 

godnyiu Koczem do DYNABURGA 30 mii za Ko- 
w nem po Petersbnrgskini trakcie, życzy sobie T ow a­
rzysza podróży.. Wiadomość o tem przy ulicy No­
wy Świat Nr 1258 lit; C. na 2m piątrze od 9tej ra­
no i od lszej do 4lej po południu.

KO.CZOBRYK w dobrym stanie, lekki,  
mocny, mogący być użytym na Dorożkę, 
iest do sprzedania, za cene poinierną; wia­
domość a razem i. cena u fabrykanta Powo­

zów przy ulicy Nowy-Swiat Nr 1251 i 2.
L O K A L  8 Pokoi i, Kuchnia ougielska na lm  pią.  

b*re od frontu, wraz z2ma Piwnicami, Stajnią i VV<j. 
z o w nią,  |ub bez tychże, iest do wynajęcia od Sgo 
Nljchała w domu pod Nr 1794 l i r  A. przy ulicy F r a n ­
ciszkańskiej, drugi dom od; Nalewek.

L A N DK  U C Z E R  Szef fer  przybyły z Drezna yvy- 
godnym Powozem zabrać innże P A S S A Ż E B Ó W  

\ do W R O C Ł A W I A ,  D R E Z NA ,  B E R L I N A ,  etc..
łaT Bliżsaa wiadomość w Kantorze w Hotelu. Dre- 

zdeńtkim przy ulicy Długiejj

Jak  wiatach zeszłych, tak i ,w roku bie* 
żącym we Wsi Drozdowie pod Hacią 
żeiu w Gub: Płockiej,, odbywać się bę­
dzie ciągle przed aż, B A R A N Ó W  krwi 

czystej Sasko Hiszpańskich, znanych iuż okolicznym. 
Owczarniom zcienkości i obfitości wełny. Barany te 
obok najniniarkowańszrj ceny poczynając od Steli du ­
katów w klasach ocluyth, stosownie do teraźniejszy: h 
cen niskicb wełnyv z zaręczeniem zupełnego stanu 
zdrowia, a nawet bezpieczeństwa, od ospy któi‘ą w r, 
z. całkowicie odbyły,  przeda,wać się będą.

KOCZ mało uży wany, z fordeklem i wa- 
lizą, mociio zbudowany, wygodny, w porzą­
dnym stanie, do miasta i drogi zdatny, do 

sprzedania. Wiadomość w Pałacu. Nr 591. przy uli­
cy Długiej u Szwajcara.

* Kto z Wielmożnych Obywateli wiejskich, k tórych 
Synowie uczęszczaią do Gimnazjum na Lesznie w W ar­
szawie, życzyłby sobie takowych umieścić na Stancji,, 
z opraniem, stołem i wszelką posługą, za cenę bar­
dzo umiarkowaną, zapewniając, przy tem- przyzwoity 
dozor . macierzyńską nad ich dziećmi opiekę, niech 
raczy ylę zgłosić do domu, pod Nr 804 przy ulicy 
Orlej i Leszno położonego, a tam na pierwsrem pią.  
trze od frontu lub  w. oflicynie dokładniejszą w tym 
przedmiocie poweźmie wiadomość.

P A N T A L J OS  mahoniowy, iest do sprse- 
p -l[ dania lub do najęcia, 'oraz ktoby miał »ło 

7 ’ ~  zbycia LUSTRO wiszące lub stoiące; wia­
domość na Nowe Mieście pod- Nr 335 na pierwsze® 
piątrze od t y łu ,

Ktoby sobie życzył w krótkim czasiewvuczeniasie 
w * n '  *.. ®'s s YJSK1EGO> o  tyle  o  ile Urzędnikowi 
w '" ize  praeuiąremu potrzebna znaiomoso wymaga; 
niech zostaw. Adres u, s tróża domu p rz ,  ulicy Nowy-Swiat Nr 1258 Lit: A. y

Dnia onegdajszego zginął KOŃ gniadv 
chudy, około grzywy skaleczony; ,,p ry’ 
sza się ktoby o takowym miał wiado- 
mość, aby raczył udzielić do domu W. 

Szulca, na Pradze, na pierwsze piątro.

Dwa ŚW IAD ECTW A ; Nr * » y M.i na wy.
słane 750 korcy. Pszenicy i 780 korcy Żyta ,  za g ra­
nicę, przez Szyprów Przedwoskiegp i Hrabiowskiego 
zaginęły w Gąbinie, lub na trakcie z W łocław ka doi 
Warszawy. Znalazca onycli żadnego nie może z n i r b ,  
mieć użytku, bo potrzebne w tynr r \ |u „ c “ U c T o  
stały kroki Uprasza się zatem aby łaskawy Znalazca: 
lub wiadomość o nich maiący, raczył dać. znać do- 
Handlu Korzeni i Win G. Nirenstejua przy Rynkui 
Nowego Miasta, lub do P. H, Cohn w W łocławku;,  
aa. co stosowną otrzyma nagrodę .
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P oda i e  słę do publ icznej  wiadomości ,  Si w dniu y<jj 
b. m. w Mieście Grójcu,  zostaną sprzeda ne ,  B R Y C Z K A  
wi edeńską  zwana ,  n i t mn i t j  Z B O Ż E  różnego  ga t unku ,  
a  to za należność Ska r bową

Licytacja  K S I Ą Ż E K  ciągle odbywa ' s i ę  w domu Nr  
733 pr zy  ul icy Leszno,  i z dniem G/is m. i r. b.  Książ­
ki  w ięzyku angielskim,  sprzedanetni  będą.

E d u a r d  ftlcirjew ski Ir.. T .  C. G.  M.  
Za wi adami am interi-ssowaną Publ iczność,  iż duży 

O D R A Z  o l t j ny  Or y g i n a ł  Kazanowy wyobrażai ący  ba­
t a l i a  k tóry  ke wt ow ał  z łp .  60,000,  w dniu 28 W r z e ­
śnia r. b.  u godz i :  JO z r a na ,  w domu Nr  638,  pi’*y 
ul icy T rębac k ie j  w mieszkaniu W .  St e inke i l e r  p rzez  
publ iczną Licytacją  sprzedany ni zostanie.  Licytac j a  

• zacznie się od Summy złp.  7,000.  E d w :  M a r j c u s k i  K. 
__yA. w  Hote lu Wilei iskini  są do sprzedania

_ &DN1 E  W I E R Z C H O W E  dobrze  uicżdżoue.
Bliższa wiadomość u Szwajcara.

L OSY  do ‘2giej klapsy lot: 56tej  Nr  641,  44* 2 ,4 l 6 ,  
17, 21,  22.  23,^ 11.927,  28,  30,  33 ,Vs; 23,910; zagu-  
b ioue  zos ta ły ,  idąc ulicami N o w y-J>wiat, Kr akowsk i e  
Przedmieście ,  Alcie; upraszam o oddanie  za nagrodą  
do Ko i lek t or a  S t e i na  pod Nr 797 mie>zkaiąceg«.

W P o ł  u u  dawnie j  Mokronnskich  p r zy  ulicy Krą-  
kowskie -Przedmieśe ie  Nr  393 lit: R. jest  do uaięvia 
od Sgo  Mi cha ł a  i*, b. L O K A L  z 5 c i u  Pokoi  różnej  
wie lkości  na dole  od f routn z łożony,  z Meblami  lub 
bez mebl i ,  d» k tó r ego  należy Ku chn i a  angiel : ,  Sp i ­
żarnia ,  I zba  dla  s łużących,  Piwnica,  Stajnia i W o z o ­
wnia  wspojua .  Wi adomość  na mi< j j cu  u Rządcy Pał acu .

Na dniu 8 ( 20 )  S i erpnia  r. b.  odby* 
wać  się będzie w dobrach Gródku ,  w Po- 
wiecie Wę gr owsk i m,  w Gubernj i  Podia-  

' i aa  g k i e j , sprzedaż przez publ iczną l i c y t a ­
cją g ro ma d y  owiec  .lu,erj n »sów hi szpańskich  z p i e r w ­
szych saskich e l ek t or a l nych  rassy Owczarni  ząłpźa-  
nej,  i s t e rownie  u t rzymywane j .  Gromada  sk ł a da  się 
z T r y k ó w  różnego wieku,  bl isko $00 sz tuk M A CI O R ,  
i z nich p r zy c h ó w k u  przes/ . ło sztuk 700.  Sprzedaż  
od by wa ć  się będzie w sz tukach po iedyńczych ,  w o d ­
działach d r obnych ,  znaczniejszych a na we t  w zna­
cznych  w  miarę życzenia k o nk u r e n t ó w ;  o czeiu pod­
pi s  ny Szanowną  Publ iczność zawiadamia .— w S o k o­
ł ow i e  dnia  20 Lipca ( l  S i e rpn ia )  1840 r.  J a n  Sa~ 
nuswski Re lent  Powi at u  Wę gr owsk i ego .

. Arsenał  War sz aws k i  zawiadamia  uioiejszein Osoby 
l n t e r e s sow. aue ,  że z powodu niedojścia do s k u t k u  li­
cyt ac j i  w dniach 25 i 21/ Kwie tn i a  (7 i U  Maja)  r.  
b.  o do - t awę  różnych Mater j . i łów do A r s e n a ł u  W a r ­
szawskiego,  o k t ó r y  w N r i t  96 ,  99  i 102 Kur je ra  
Wa r s z aw s k i eg o  ogłoa/ .onem b y ł o ;  wyznacza  się U., 
cytacja  na dzień sAp i 6/ 33 Wrześn ia  r.  b. o  godz i ­
nie 10 z r a n a  na k t ór ą  konk ur en c i  z w ł a ś c i w e mi  ś w i a ­

dectwami  i kaucj ami  do wysokości  2 ?. 3 ,616 do K o ­
mi tetu przy ul icy Nalewki  pod  Nr 2253 p r zybyć  z e ­
chcą.  Nadmienia się p r zy t em że W a r u n k i  do icy- 
lacj i  i wzor y  Ma l er j a ł ow widzieć można każdego  cza* 
su w kanc t d l ar j i  Arsena łu .  Za rz ą d z a j ą c y  Ar sena ł em 
A r t y 11 erji T u ł k  o w ; Schench ine. T ł u m a c z  S iem ią tkow ski.

Dnia 12 b. m. za b ł ąka ł a  się W Y Ż L I C A  
biała ,  wjdnże i d robniej sze p ł a t k i  kasz t a ­
nowate ,  z ł b em  i uszami kasztanów a te mi, 
p ł as ko  spadaiąceni i ,  z ogonem k r ó t ko  a- 

ciętyui ,  szczególneui  zaś i ej odzaczeufc się iest  w l e ­
wem oku dość znaczna narośl ;  oddawca  o t r zyma zł .  
30,  w domu pod Nr  2376 pr zy  ul icy Nowol ipk i  na 
pierw szetu p iątrze.

Xt K a n to r u  In fo r m a c y jn e g o  i  I io m m isso w e g o .
M E T R  M U Z Y K I  ni edawno p rz y b y ł y  z Pra g i ,  r y ­

czy dawać  lekcje na S krz ypcach  i P o r t e j j a u j ę ,  t u ­
dzież i ęzyka  niemieckiego;  k t oby więc chciał  k o r z y ­
stać v. udzielania  lekcj i  tegoż,  paczy ł as ka wi e  zos t a­
wi o Adres  swój  w Kantorze  In formacyj nym.

Pot rzebny  iest F a b r y ka n t ,  k t ór yby  b j  ł w s tanie  k i e ­
rować  P ap i er n i ą ,  i z na ł  się na wyr obach  t ego ro- 
dzaiu,  w Gu be ii. j ą  Sandomier ską .  Chęć za t em maią- 
cy ,  rączą po hli/.3zą wiadomość  zgłaszać s ię do K a n ­
toru I nformacyjnego,

Onegda j  w po ł udn i e  ciepła s topni  18. W czoraj  ra- 
h o  12. W  po łudnie  17. Dziś  r a n o  12.

1 E A T R  W J E L K I .  D/ i s  h o rs y k a n h a , po 2ai  O d ­
dziale g r any  będzie  n ow y  Polonu*:  S ta luk  P a ra n y ,  
kompozyc j i  Józefa  S trfan iego .

1 ii A l  U P ipZMAi '1 ' OSOl .  D/i* ?ti raz Stosou try 
O dum . 41 raz  O braz. 42 raz Ici.h a ogTnszoue nu 
dziś P rzccicz uiu ra z  urtału sir, będzie iulro.

Dzi i  u Oluna W I E L K A  M U Z Y K A L N A  XAUAWA,
Dziś i w d n i n a s t ę p u j c i e  v> Og r od z i e  j p .  R i mbacz e -  

wskiej  przy ul icy Leszno,  olwoi/ .ni iq za>tanie MASZY-  
^ A  na K OL U 1 Ź E L A i i N E J ,  2 l2l.j wózkami ,  na Któ- 
ryeli  Jednocześnie wozić się o: u ze 8 (i osób.  W ł a ś c i ­
c i e l ka  pochlubią  sobie,  Że ten nowy sposób zabawy,  
na zadowolenie  Szano:  Publ iczności  zas łużyć potrafi ,  
bowiem nie szczędzi ła kosztow na gus towne  i bezpie-  
r zne  tirzifilzenie tejże JUaszyny. Z a b a w a  ta ciągle 
t rwać  będzie o d  gudz:  9lej  z r ana  do 12tr j  w potu. l : ,  
a od 2giej  do 10 t j  w wieezói ;  ,v czasie k tóre j  di .stać 
będzie można świeżych Pot raw i N a p o i ó w  »a p m n i . r -  
ną cenę.  Kurs  iedeti płacie się będzie gr.  20 nd O s . b v .  
7 as od wejścia Jo  Ogr od u  gr .  | 0i l)iU!ci j 0 , at 
wchodzić  mogli bepł a lo i e .

l t / i ś  w idowisko Jezdeów konny rb  w amfi teat rze H e r y .
J u tro  w h a n d U n h iic u sk u  g o p r z y  u licy  Pcdn irsk tej. 

Sni.-id.nitM Loni lur ,  Kap ł on ,  Polędwica , ' Moslgk  cielę , 
Jtiuszczki ,  7 razy  nel s : , ' Po t r awa ,Kot l e ty ,Kurczę t a ,  Raki .


